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LUDWIK JERZY KERN - znany poeta, satyryk i autor teks tów 
piosenek, najmilszy znajomy czy teln ików „Przekroju" 

i 
WŁ DYSŁA W KRZEMIŃSKI - dł ug letni reżyser i ki r ownik 

te "trów krakow.skich, k tóry d dluż-zeg czasu z pełnym po­
wodzeni m uprawia pra ę l iter ·ką w d ziedzinie lekkiej ko­
m edii d ,,Roman. u z wodewilu" począwszy 

n api all \ oją komedię muzyczną „Mój bra t niepoprawny" 
według pomysłu opartego na jedne.i z najbardziej popul rnych ko­
medii OSCARA WILDE' A - „The Importance of Being Earnest" 
(1895 r.). 

Z pos ród wszystkich utworń\ .sceni znych znakom itego angiel-
kiego p:sa ·za z końca wieku ten właśnie najbardziej chyba na­

d wal się d wobodnej adaptac j i t go rodzaju. Wśród innyc h ko­
m edii Wil c ' . z;;.wieraj ących ob k świetnego d o\ cip , paradoki; u 
i zręczne j 'n t rygi, potężny ładunek szyderstwa, \ alki z bludą 
i konwenans m , „Thr- Import nec o! Being Earnest" (lyiuł pol ki 
w przekładzie Cecylii Woj wod - P IW 1961 - brzmi: „Bądfmy 
poważ.ni n a ser i()") m a charak ter 1 ajbardziej rozrywkowy, naj­
bardz 'e j moi.c niefraso bli wy. 

I chociqż odchod z. :my d lcko o l czasów angielskiego Iin-de­
-siecle'u „the old m erry England„ - s lara . wesoła Anglia - po­
.:ostaje w tle, dyktując nowy kostium v. półcz.esnemu da1 dysowi. 
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Jeśl i k ob ieta chce opanować mężczyznę , wystarczy , jeś li zaape­
luje do l ego, co w n im n ajgo rsze. 

Dzis iejszu mlodzie.i j es t dopra u:dy ok ro pn a. Nie ma żadnego 
szacunku (li ci far bow an ych włosów. 

THE 

K obi et y a ngi l sk ie nkr ywają swo j e uczuc ia a ż do chwili za­
mążpójścia . I dopie ro wtedy je nja w niajq. 

N ie można n igdy za llfać ko biecie, która zdradza sii.:ó j p ra wdzi­
w y wiek . K ob ie lu , ktÓTa zdr adzi taką taje1nni.c ę , wyp rz.ple wszy­
stkie in ne sekre ty . 
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„ 

„ 

K ob iet y sta '. y się zbyt clowcipne, a ni c tuk 11ie p.~nje romar.su, 
jak poc::ucie humon t u kob iety. 

Mężczyźn i i cląc za p oclS?epte m 11iem cttlrej próżno.~ ci rhq być 

p ierwszą m i l o:c i ą k obie t y . M y mamy 1 t1JCh spruu;acl s ubrelniej­
sze w y czucie , :-awsze pragnieniu vyć o s!a t ni ą m i!n :ciq mężc::.yzny . 

M y zawsze b ylyśm y bu nto1 ·niczk ami walczqryrni z pospu'.it ym 
zdrowym rozsądk iem. 

Jeśl i mężc_yzna j e t cL:entd m enem. to 1eie iuż clMtateczn ie 
dużo - a je ~ Li n i 111 n ie jest, to cokolwiek 11 11 ic iedzial, tylko na 
złe m tt wyjclzie. 
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Przemawiaj clo każdej kobiety , jakbyś ją kocha! , a cl o mężczy­

zny - jak do n udziar za, a w ciqgit jednego sezonu zyskasz opinię 

tcrktownego di ente Lmena. 

Życie towarzyskie jes t nudne, ale konieczność obywania się 

bez niego - to d opie ro praw d ziwa traged ia . 

H i st oria ko biet t o dzie1e najsroższe j tyranii, n jak iej świat 

styszat , tyrcrn i i. opartej na panowani ii sła bości n ad silą. Jest to 
j ed y na tnea!a farma tyrani i. 

Szczęście mężczyzny żona tegn zale.: y od wi elti l ucl zi, z którymi 

się nie żenił. 
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Kobieta powinna we wszystkim za chować umiar, a tdęc nie 
może też zbyt wie le myśLeć. 

Mężczyzn można analizować, - k obiety t y l k o uwielbiać. 

Pyta ć za wsze warto, choc iaż n ie :wwsze w a rto odpowiadać. 

:t.akochać si ę w samym souie , to paczą. t e k romansu, który t rwa 

cale życ ie. 
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W maL.ei1.stwie uczuc ie przychodzi dopiero wtedy, gdy oboje 
partnerzy mają j uż sie ie dość. 

Kob ie ty nie r ozb ra ja się komplementem. Mężczyznę t ak, 
jest wrośnie różnica między mężczyzną a kobietą . 

to 

Gdyby foi y się żen ili j edynie z kouie tam i, na które za.~tugujemy, 
rn urny bylby nasz los. 

D iewczę ta n igdy nie w11chodzą za panów, z którymi flirtują. 
Nie uważają tego za wlaściwe . 

(0.>car Wilde) 
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